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Od wieków nauka i cuda są przedmiotem intensywnych debat i fascynacji. Z jednej strony
nauka, z jej empirycznymi metodami i nieustannym dążeniem do odpowiedzi poprzez
obserwację i eksperymenty, pozwoliła na odkrycie wielu tajemnic wszechświata. Z drugiej
strony, cuda – wydarzenia, które wydają się przeczyć prawom natury – nadal są dla wielu
namacalnym dowodem na boską interwencję. Ale jak te dwa pozornie przeciwstawne pojęcia
się ze sobą łączą? Czy można pogodzić wiarę w cuda z postępem współczesnej nauki? W tym
artykule przeanalizujemy te pytania z perspektywy katolickiej, badając, jak wiara i rozum,
zamiast się wykluczać, mogą współistnieć i wzajemnie się wzbogacać.

Pojęcie cudu w tradycji katolickiej
Zanim przejdziemy do omówienia związku między nauką a cudami, ważne jest zrozumienie,
co teologia katolicka rozumie przez „cud”. Kościół katolicki definiuje cud jako niezwykłe
wydarzenie, którego nie da się wyjaśnić za pomocą praw natury i które jest bezpośrednio
przypisywane boskiej interwencji. Cuda są uważane za znaki działania Boga w świecie i
często manifestują się jako odpowiedź na wiarę lub wyraz boskiej mocy w kluczowych
momentach historii zbawienia.

Katechizm Kościoła Katolickiego stwierdza: „Cuda Chrystusa i świętych (…) świadczą, że
Królestwo Boże jest obecne w Nim” (KKK 547). W Ewangeliach znajdujemy liczne opisy cudów
dokonanych przez Jezusa: uzdrowienia, egzorcyzmy, rozmnożenie chleba i ryb, wskrzeszenie
zmarłych, a także Jego własne zmartwychwstanie, które jest centralnym cudem
chrześcijaństwa.

Jednak kluczowym pytaniem dla wielu wierzących i niewierzących jest to, jak pogodzić te
wydarzenia z naszą współczesną wiedzą naukową.

Nauka: Poszukiwanie prawdy w stworzonym świecie
Współczesna nauka, jaką znamy, ma swoje korzenie w średniowiecznej tradycji filozoficznej i
chrześcijańskiej, w której wielu pierwszych naukowców było osobami wierzącymi. Uważali oni
badanie świata naturalnego za sposób na lepsze zrozumienie dzieła Stwórcy. Nazwiska takie
jak Mikołaj Kopernik, Gregor Mendel (ojciec genetyki) czy Georges Lemaître (który
zaproponował teorię Wielkiego Wybuchu) należały nie tylko do wybitnych naukowców, ale
także do głęboko wierzących ludzi.

Z tej perspektywy nauka nie jest wrogiem wiary, ale narzędziem, które pozwala nam zgłębiać
i podziwiać dzieło Boże. Św. Jan Paweł II wyraził to bardzo pięknie, mówiąc: „Wiara i rozum są
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jak dwa skrzydła, na których duch ludzki unosi się ku kontemplacji prawdy” (Fides et Ratio,
1).

Pozorna sprzeczność między cudami a nauką
Jeśli zarówno wiara, jak i nauka poszukują prawdy, dlaczego istnieje napięcie między cudami
a odkryciami naukowymi? Po pierwsze, należy uznać, że nauka bada świat naturalny i jego
prawa. Jej pole działania ogranicza się do tego, co można zaobserwować, zmierzyć i
powtórzyć. Dlatego z naukowego punktu widzenia cud, będący wydarzeniem niezwykłym i
unikalnym, nie może zostać zweryfikowany ani powtórzony przy użyciu metody naukowej.

Sceptycy często twierdzą, że wraz z postępem nauki wiele z tak zwanych cudów można
wyjaśnić za pomocą naturalnych przyczyn. Choroby, które kiedyś były uważane za
nieuleczalne, a ich spontaniczne ustąpienie uznawano za cudowne, dziś mogą być skutecznie
leczone dzięki postępowi medycyny. To jednak nie oznacza, że cuda nie istnieją, lecz że
nasza wiedza o świecie się poszerzyła, a także nasza zdolność do zrozumienia wcześniej
niewytłumaczalnych zjawisk.

Jednak istnienie wyjaśnień naukowych nie wyklucza możliwości, że Bóg działa poprzez cuda.
Dla wierzących Bóg jest autorem praw natury i jako taki może działać zarówno za ich
pośrednictwem, jak i ponad nimi. Cud nie przeczy prawom natury, ale je przekracza.

Współczesne przykłady współistnienia nauki i cudów
Znaczącym przykładem tej interakcji między wiarą a nauką jest proces kanonizacji w Kościele
katolickim. Aby osoba została ogłoszona świętym lub świętą, jednym z kryteriów jest
weryfikacja co najmniej jednego cudu przypisywanego jej wstawiennictwu, zwykle
uzdrowienia, które nie da się wyjaśnić naukowo. Aby ustalić, czy cud jest autentyczny, Kościół
poddaje przypadek rygorystycznym badaniom medycznym i naukowym. Dopiero gdy
wykluczone zostaną wszystkie naturalne wyjaśnienia, Kościół uznaje boską interwencję za
jedyne prawdopodobne wytłumaczenie.

W wielu takich przypadkach lekarze i naukowcy biorący udział w procesie niekoniecznie są
wierzącymi, co dodaje dodatkowy poziom obiektywizmu. Niemniej jednak często są
zaskoczeni uzdrowieniami, które przeczą wszelkiej dotychczasowej wiedzy medycznej. To
odzwierciedla otwartość na możliwość, że świat nie może być zredukowany jedynie do tego,
co możemy zaobserwować lub zmierzyć.
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Wiara i rozum: Relacja komplementarna
Zamiast postrzegać naukę i cuda jako siły przeciwstawne, teologia katolicka zachęca nas do
rozważenia ich jako uzupełniających się. Nauka pomaga nam zrozumieć, jak funkcjonuje
stworzony świat, podczas gdy cuda przypominają nam, że Stwórca tego świata może działać
w sposób, który przekracza nasze zrozumienie. Jak napisał św. Augustyn: „Cuda nie są
przeciwne naturze, lecz tylko temu, co o niej wiemy”.

W tym sensie prawdziwy konflikt nie istnieje między nauką a wiarą, ale między
redukcjonistycznym podejściem do nauki, które wyklucza jakąkolwiek możliwość
nadprzyrodzonego, a wiarą, która odmawia uznania nauki za prawowitą drogę poszukiwania
prawdy. Obie te dziedziny, jeśli są praktykowane z pokorą i otwartością, przybliżają nas do
ostatecznej prawdy, którą jest Bóg.

Postęp naukowy a cudowność stworzenia
Fascynujące jest to, że w miarę postępu nauki stworzenie staje się coraz bardziej złożone i
zdumiewające. Od zawiłości biologii molekularnej po niezmierzoność kosmosu, wszechświat
nieustannie dostarcza nam nowych powodów do zachwytu. Sam fakt, że możemy odkrywać
prawa rządzące tym wszechświatem, jest znakiem racjonalności, z jaką Bóg uporządkował
stworzenie.

Dla wierzących postęp naukowy nie zmniejsza potrzeby wiary, ale ją wzmacnia. Kontemplując
cuda świata naturalnego, możemy dostrzec w nich rękę Boga. Papież Franciszek wyraził to
jasno w swojej encyklice Laudato Si’, stwierdzając: „Nauka i religia, z różnymi podejściami do
rzeczywistości, mogą wejść w intensywny i owocny dialog dla obu stron” (Laudato Si’, 62).

Wnioski: Trwający dialog
Związek między cudami a nauką nie jest zamkniętym tematem, ale trwającym dialogiem. W
miarę jak nasza wiedza będzie się rozwijać, nadal będziemy zadawać pytania o to, jak to, co
nadprzyrodzone, i to, co naturalne, współdziałają. Jednak z katolickiego punktu widzenia jest
jasne, że nauka i wiara nie są w konflikcie. Przeciwnie, są to drogi uzupełniające się w
dążeniu do prawdy.

Cuda przypominają nam, że wszechświat jest większy, niż możemy pojąć, i że za prawami
natury stoi Stwórca tych praw, który może działać swobodnie w swoim stworzeniu.
Jednocześnie nauka zaprasza nas do zgłębiania i podziwiania dzieła Bożego, pogłębiając
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nasze zrozumienie świata, który nam dał. Razem cuda i nauka prowadzą nas do głębszej
prawdy: rzeczywistości Boga, który jest jednocześnie transcendentny i immanentny, obecny
w tym, co widzialne i niewidzialne, którego miłość i moc nie mają granic.


